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Felieton na dzi$

KTOREDY?

JAKUB PUCHALSKI

Informacja o Smierci Andrzeja Wajdy
przypomniata mi o innej stracie, nie
mniej niepowetowanej. Przed tygo-
dniem zmart Neville Marriner. Postac,
ktéra stworzyta epoke, i o ktorej nie
potrafie nie mysle¢, stuchajac kolej-
nych skrzypkéw prezentujacych sie na
estradzie Konkursu Wieniawskiego.

Sir Neville, oczywiscie, nie miat nic
wspodlnego z konkursem. Byt jednak
skrzypkiem, ktorego kariera rozpoczefa
sie tak, jak wiekszosci skrzypkow - od
grania w orkiestrze. Angielskie orkiestry
w latach 40. XX wieku. nie byty wszakze
tak znakomitymi zespotami, jak obec-
nie, inie w petni satysfakcjonowaty
mtodego Marrinera. Szukat dla siebie
innych drég. Najbardziej naturalng
stata sie kameralistyka - kwartet
smyczkowy. Grat w nim przez kilkana-
Scie lat, zanim nie pochtonety go kolejne
obowigzki.

Obowiazki te sg powszechnie
znane, nie potrzeba wiec przywoty-
wac tutaj dziejow orkiestry Academy
of St Martin in the Fields. Wazne jed-
nak, ze przez szereg lat, gdy zespot
btyskawicznie budowat swg marke,
Marriner byt w nim nie dyrygentem
lecz skrzypkiem wiasnie. Owszem,
kierujgcym orkiestrg liderem, ale
wcigz skrzypkiem. Przypomina mi sie
to, gdy widze kolejnych uczestnikéw
konkursu. llu z nich czeka rzeczywista
kariera solisty, o ktorg tutaj sie ubie-
gaja? Moze kilku? Moze zadnego?
Nawet zwyciestwo wcale jej nie gwa-
rantuje. Czy cos w tym ztego? Marri-
nera pamietalibysmy nawet gdyby
nie zamienit smyczka na batute. A co
wazniejsze, iprzed t3 zmiang wiodt
niezwykle satysfakcjonujace i twér-
cze zycie artystyczne. Dzi$ drég do
wyboru wcigz jest przynajmniej
réownie wiele.m

Operowy Mefisto
na widowni Auli Uniwersuteckiej

Rozmowa z Markiem Gaszteckim, wybitnym basem.

Pana gtos bardziej kojarzy sie z kontrabasem
nizli skrzypcami.

Niby tak, ale kocham skrzypce i nic na to nie
poradze. Poza tym, bedac chtopcem, Spiewa-
tem w szkole sopranem.

Mowi sie, ze skrzypce Spiewaja...
...nie wszystkie.

Czy spiewakowi gra na skrzypcach pomaga?
Nie wiem, bo nigdy nie gratem na skrzypcach.
Z mojej strony jest to mitosc platoniczna. Na-
tomiast stuchajac Wariacgji na tematy z opery
,Faust” Charlesa Gounoda Henryka Wieniaw-
skiego, odnosze wrazenie, ze Spiewanie mogto-
by, a nawet pomaga w interpretowaniu tego
dzieta. W kompozycji patrona konkursu sty-
cha¢ motywy z arii Mefista, ktorg wielokrotnie
Spiewatem i wiem, na jakie problemy sie na-
tkneli skrzypkowie. Tylko kilkoro kandydatow
zblizyto sie do tempa operowego.

Przyjechat Pan specjalnie na Konkurs
Wieniawskiego?

Nie. Mam krotki urlop i wpadtem do rodzinne-
go miasta, by spotkac sie z najblizszymi. Doje-
chata tez moja corka, z czego sie bardzo ciesze.
Jako mitosnik skrzypiec i muzyki skrzypcowej
chadzam na Konkurs Wieniawskiego. Poza
tym lubie atmosfere konkursow.

Naprawde?

Sam bratam w kilku dziat. Konkursy s3 pet-
ne napiecia, swiezosci, mtodzienczosci...
Mam jednak swiadomos¢ i gtosno o tym
mowie - konkursy nie gwarantujg kariery,
ale dobre s3 na poczatek.

Czy widzi Pan réznice miedzy konkursami
wokalnymi a skrzypcowymi?

Raczej widze rdznice miedzy konkursami,
ktore odbywaty sie kiedys, kiedy ja w nich
bratem udziat, i tymi, ktére obecnie obserwu-
je. Tamte byty prostsze, krdtsze i mniej byto
uczestnikow. Nawet Belvedere, w ktorym
bratem udziat, byt bardzo kameralny. m
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Rozmowa
z prof. Peterem Zazofsky’'m

Po trzydziestu dziewieciu latach przyjez-
dza Pan do Poznaniai...

| Swietnie sie czuje, gdyz przypominam so-
bie jak to wtedy byto. Otdz podrozowatem
od kilku tygodni po Europie. Bytem wow-
czas w Londynie, Salzburgu i Wiedniu, skad
pociggiem Express Chopin dotartem do Po-
znania. Po raz pierwszy do miasta Europy
Wschodniej. Bardzo bytem ciekawy wasze-
go kraju. Wysiadam z pociggu, a na peronie
wianuszek mitodziezy, wiasciwie dzieci
z kwiatami. Witajg mnie serdecznie po angiel-
sku, i mowig, ze s3 z Pro Sinfoniki. Bytem tak
zaskoczony i oszotomiony, ze chyba im nawet
porzadnie nie podziekowatem. Wiec robie to
dzisiaj. Dtugo o tym wszedzie opowiadatem,
ze ktos pomyslat o takim czarujgcym powita-
niu. Oni potem opiekowali sie uczestnikami
konkursu. Siedzieli tez na sali i stuchali, wiec
mam dobre wspomnienia.

Publicznos¢ tez ma dobre wspomnienia.
Byt Pan jej ulubiericem.

Skoro pani tak méwi. To byt pierwszy miedzyna-
rodowy konkurs w moim zyciu. Zupetnie nowe
doswiadczenie. Emocjonalnie czutem sie dziec-
kiem, wiec caty czas sie uczytem. Podczas
wszystkich etapow chodzitem na przestuchania,
chciatem wiedzie¢ jak grajg inni. llu ja wtedy po-
znatem wspaniatych ludzi! lle sie dowiedziatem.
A doswiadczenie konkursowe zdobyte w Pozna-
niu wykorzystatem na kolejnych konkursach.
Wszedzie trzeba sie uczy¢, prosze pani.

No, wiasnie te kolejne, to wygrana na mie-
dzynarodowym konkursie w Montrealu

i druga nagroda na konkursie Kroélowej
Elzbiety w Brukseli.

Jak sie zaczyna kariere i nikt cie nie zna, to
trzeba sie pokazac tu i tam. Poza tym ja lu-
bie grac¢, a konkursy sg jak koncerty, jak re-
citale. Siedzi publicznos¢, stuchaja jurorzy,
ale nie przerywajg. S3 jeszcze dodatkowe
emocje zwigzane z rywalizacjg. Uwazam, ze
warto jezdzic¢ na konkursy.

Dzis w Stanach Zjednoczonych jest Pan
profesorem w Curtis Institute of Music
oraz na Uniwersytecie w Bostonie. Uczy
Pan moze skrzypkow z Azji?

Lepiej niech pani zapyta, czy ucze Ameryka-
now. Zdecydowanie wiecej mamy w tej
chwili uczniow z Korei, Chin i Tajwanu niz ze
Stanow Zjednoczonych.

Tak sobie mysle, co amerykariski profesor mowi
studentowi z Chin albo Korei, kiedy ¢wicza na
przyktad Poloneza Henryka Wieniawskiego?
Odpowiem w ten sposob. Miatem kiedys
koncert w Kopenhadze. Z duriska orkiestrg,
ktorg prowadzit chinski dyrygent, wykony-
walismy muzyke skandynawskich kompo-
zytorow. | bardzo dobrze nam poszto, A wie
pani dlaczego? Poniewaz byt miedzy nami
feeling. Niewazne skad pochodzimy, czego
stuchalismy u siebie, co nam przekazano,
muzyka wyzwala uczucia ponad granicami,
porusza nasze serca. Piekna muzyka, piek-
nie zagrana oczywiscie.

Na estradzie konkursowej stajg czasami
bardzo mtodzi ludzie. Maja swietna techni-

ke, pieknie graja, ale czy rozumieja co gra-
ja? Nie trzeba troche do tego dojrzec¢?
Bardzo duzo zalezy od pedagoga, to on mu-
si wiedzie¢, jak poprowadzi¢ konkretnego
studenta, kiedy go wypusci¢ w Swiat. Jednak ja
bym bronit tych mtodych. Nawet jesli nie do
korca rozumieja, ale majg cos$ w srodku, jakies
wyczucie muzyki, tadne brzmienie, to przeciez
WnNoszg jeszcze troche $wiezosci. A to tez jest
urok. W 1988 roku konkurs im. Krélowej
Elzbiety w Brukseli wygrat Vadim Repin.
Miat siedemnascie lat i zapewniam panig, ze
doskonale rozumiat co gra. Bytem wtedy
w jury. Takich przykfadow jest przeciez o wiele
wiecej. Na waszym konkursie rowniez.

Pedagodzy zrobili swoje, teraz czas na ju-
rorow, by dostrzegli ten urok swiezosci.
Zatem po latach witamy na Wieniawskim,
witamy w Polsce.
O, prosze pani ja przez te lata bardzo intereso-
watem sie Polska. Sledzitem co sie u was dzieje.
Wiedziatem, kto to jest Lech Watesa, ze macie
strajki, ze powstata Solidarnosc i ze wprowadzo-
no stan wojenny. | pamietam, ze w 1982 roku
miatem koncert w Baltimore, a zaraz potem
z pospiechem w Nowym Jorku wsiadtem w sa-
molot Concorde iw dwie godziny przyleciatem
do Europy - cos fantastycznego, by zdazy¢ do
Monachium iwzig¢ udziat w koncercie , Artysci
pomagajg artystom”. Artysci Swiata wystepo-
walli dla polskich artystow. To byto w lutym 1982
roku. Pewnie przez tego Wieniawskiego czutem
sie z wami zwigzany. B
Rozmawiata:
DOROTA JUSZCZYK
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KAPRYSNE KAPRYSY

Niestychanie temperamentna reprezentantka Gruzji/Turcji Veriko Tchumburidze w sposdb prawdziwie
diabelski przedstawita Le Staccato.

WYSTARCZY PRZEKROCZYC
DRZWI

Argument czasowy pozwolit Luke Hsu na imponujgco piekne stworzenie wtasnej przestrzeni muzycznej.
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TERESA DOROZALA-BRODNIEWICZ

ja znowu o kaprysach! Chodzi o utwory
A pochodzace ze zbioru L'’Ecole moderne

op. 10 Henryka Wieniawskiego o podty-
tule Etudes-Caprice. To znaczace dla $wiatowej li-
teratury skrzypcowej dzieto ukonczone zostato
podczas jednego z licznych pobytow koncerto-
wych Wieniawskiego w Poznaniu. Jego kaprysy
- podobnie jak kompozycje tego samego rodzaju
Paganiniego czy Lipinskiego - s3 dla skrzypkow
wyzwaniem, stanowigc probierz ich umiejetnosci
technicznych. Kazdy z tych etiudowych utwordow
eksponuje nie tylko okreslony problem instru-
mentalnej wirtuozerii, ale takze wymaga uniesie-
nia sie ponad rzemiosto i zaprezentowanie piekna
melodii, nieskazitelnej intonacji i szlachetnosci
wspotbrzmien. Uczestnicy poznanskiego kon-
kursu do wykonania kaprysow, poza nielicznymi
wyjatkami, podchodza najczesciej zadaniowo.
Koncentrujg sie przede wszystkim na technice
i zapominaja, jaka to cudowna - chociaz piekielnie
trudna - muzyczna sztuka. Okazuje sig, ze nie-
fatwo grac te utwory, poniewaz.. maja swoje
kaprysy!

Szczegodlnym ,wzieciem” mtodych skrzypkow
cieszy sie La Cadenza (nr 7), Alla Saltarella (nr 5)
i Prélude (nr 6). We wtorek podczas sesji przed-
potudniowej mozna byto postuchac¢ rzadko wy-

ANDRZE) CHYLEWSKI

iedy wczesnym rankiem przemierzatem uli-
I-< ce Poznania, sigpigca mzawka absolutnie

nie nastrajata artystycznie. Ale wystarczy
przekroczy¢ drzwi sali koncertowej Auli UAM i...

Trzeci dzien przestuchan | etapu po raz kolej-
ny uzmystowit mi kilka refleksji, majacych coraz
bardziej charakter aksjomatdéw, panujacych skad-
inad nie tylko w sferze muzyki. Jakimz wtadca jest
czas, wladcg wymagajacym, czesciej jednak
okrutnym, bezwzglednym.

Dla reprezentujacej Gruzje i Turcje Veriko
Tchumburidze zdawat sie by¢ rywalem w ekscytuja-
cych, z pozoru tylko szalonych interpretacjach
utworow Beethovena, a zwiaszcza Wieniawskiego —
Scherzu-Tarantelli g-moll. W tej sytuacji czas ulegt
skrzypaczce i nie pociggnat za sobg utraty w jej grze
piekna kantyleny, czy z drugiej strony - nie odebrat
podziwu godnej sprawnosci i zgodnosci z solistka
pianistce Hannie Holeksie.

Jakze cudownym okazuje sie w efekcie okiet-
znanie despoty czasu, niekoniecznie nawet
w wersji Veriko. Za przyktad niech postuza pre-
zentacje Ryosuke Suho, 21-letniego Japonczyka,
aw jeszcze wiekszym stopniu 26-letniego Ame-
rykanina, cho¢ urodzonego w Szanghaju - Luke
Hsu. Pierwszemu czas stuzyt jako narzedzie po-
rzadkowania narracji, tak w pieknym brzmieniowo
Beethovenie, czy lirycznym Szymanowskim.



bieranego Le Staccato (nr 10) i po raz pierwszy
Chant de Bivouac (nr 8). Ten wiasnie kaprys
ukazat rozpoczynajacy przestuchania Japon-
czyk Ryosuke Suho. Uwypuklit wprawdzie
zblizony do naszego oberka puls rytmiczny
i zadziorno$¢ melodii, ale dobre wrazenie
zdecydowanie popsuty intonacyjne roz-
chwiania. Dwukrotnie znalazt sie w programie
wystepu Prélude. Wbrew tytutowi, nie jest to
krotka zapowiedz czegos, co ma nastapic,
lecz rozbudowany poemat naszpikowany
technicznymi zawitosciami. Ten kaprys,
kontrastujac ekspresje pomiedzy cztonami
kompozycji, bardzo czysto zagrata przed-
stawicielka Japonii Yuna Toki. Z kolei Polak
Jan Mazur znacznie lepiej odnajdywat sie
w majestatycznych czeSciach skrajnych Prélude,
anizeli w brawurowej czesci Srodkowej. Niesty-
chanie temperamentna reprezentantka Gru-
Zji/Turcji Veriko Tchumburidze w sposéb
prawdziwie diabelski przedstawita Le Staccato.
To kaprys tak wysoce skomplikowany, ze je-
go idealna prezentacja jest chyba niemoz-
liwa. A nawigzujacy do wioskiego tanca,
btyskotliwy kaprys Alla Saltarella, z polo-
tem i radoscig przypomniat Luke Hsu ze
Stanow Zjednoczonych. m

Najwiekszg jednak, jakze przyjemna niespo-
dzianka, byty pulsy i temperament obu
utworow Wieniawskiego, a zwtaszcza wyraznie
»polskiego” poloneza.

Chinskiemu Amerykaninowi, konczace-
mu poranne przestuchania, argument czaso-
wy pozwolit naimponujgco piekne stworzenie
wiasnej przestrzeni muzycznej. W niej
kreowat swoje zajmujgco skonstruowane
historie, troskliwie dopieszczajgc detale
brzmieniowe. Czegoz tu nie byto? Nie byto
odgrywania nut, lecz konsekwentne napetnia-
nie kazdej frazy znaczeniem i niespodzianym
refleksem wrazenia.

Beethoven Isnit klasycznoscia, ale
klasycznoscig ,made by Hsu”. Kaprys
Wieniawskiego zdat sie tak zgrabny i lek-
ki, ze zaistniat jakby poza czasem. Sonata
Ysaye'a frapowata zabawami z kolorysty-
ka brzmien. A Fantazja na tematy z opery
,Faust” Wieniawskiego zaprosita do pet-
nego wdzieku walczyka.

Woystarczy zatem przekroczyc¢ drzwi. Dla
jednych beda to drzwi do pomieszczenia. Dla
obserwatoréw konkursu drzwi do rozswie-
tlonej sali koncertowej. Duzo wazniejsze,
cho¢ bardziej sekretne s3 dla mnie drzwi do
przebogatej wyobrazni utalentowanych
skrzypkéw. Jakze chciatbym nieustannie
znajdowac klucze do tych drzwi... m

ROZSTROJONE SKRZYPCE
TEZ BRZMIA PIEKNIE

ADAM OLAF GIBOWSKI

19-letni Robert taguniak odznacza sie wielkg inteligencjg muzyczna.

opotudniowa serie wczorajszych
Pprzes’ruchah rozpoczat Polak Robert
taguniak. Jego recital byt mocnym
otwarciem, ktore dato poczatek serii bardzo
ciekawych prezentacji innych uczestnikow.
taguniak ma zaledwie 19 lat i wtasnie
rozpoczyna studia w t6dzkiej Akademii Mu-
zycznej w klasie prof. Gidaszewskiej. Ten
miody skrzypek jest jednym z wiekszych od-
kry¢ XV Konkursu Wieniawskiego. Ma w so-
bie sporo swiezosci i mtodzierczego wdzie-
ku, ale przede wszystkim odznacza sie wiel-
k3 inteligencja muzyczng, ktorej wiekszosci
jego rowiesnikow brak. To bardzo dobra
wrozba na przysztosc. Jego gre charaktery-
zuje bardzo staranna artykulacja, ktéra za-
chwycat w kazdym z zagranych utworéw. Ze
szczegolng moca objawito sie to w Kaprysie
op. 10 nr 2 i Wariacjach na temat wfasny
Wieniawskiego, gdzie mozna byto ustyszec
bardzo dobrze wydobyte pasaze i efektow-
ne crescenda. Poza tym Robert taguniak
znakomicie czuje styl muzyki Wieniawskiego
i prezentuje go z wielka finezjg i swoboda.
Podkresli¢ takze nalezy dobre zrozumienie
czasu w muzyce, dzieki czemu skrzypek uni-
ka niepotrzebnego pospiechu, a tym samym
buduje przepiekne frazy. Do tego elegancki
dzwiek, bardzo nasycony, zawsze odpo-
wiednio dostosowany wolumen, ktory ani
razu nie zostat naduzyty. To wszystko po-
woduije bardzo dobre wrazenie. Nalezy tak-
ze podkresli¢ petne porozumienie z akompa-
niatorka Hanng Holeksg, ktora nie ogranicza

sie wylacznie do neutralnego akompania-
mentu w tle, zawsze muzykuje w najlepszy
sposob. Nic, tylko gtosno bi¢ brawo, dopin-
gowac w kolejnych etapach i obserwowac
dalsza kariere, bo s3 na nig duze widoki. To
wystgpienie utwierdzito mnie zupetnie
w przekonaniu, ze polska reprezentacja na
konkursie jest bardzo mocna.

Najwiekszg bohaterka popotudniowej
sesji byfa jednak reprezentantka Nowej Ze-
landii Amalia Hall. Co6z za oryginalnos¢! Jest
jedng ze starszych uczestnikéw, ma 27 lat
i wielkg dojrzatosc. W trakcie gry /Il Sonaty
na skrzypce i fortepian G-dur op. 27 Ysaye'a
skrzypce Nowozelandki ulegty rozstrojeniu,
co mogto jg wprawi¢ w panike. Nic takiego
sie nie stato. Powiem wiecej, nic a nic nie in-
teresujg mnie nieczystosci, ktore powstaty
na skutek tego nieszczesliwego zdarzenia,
bo i tak w jej grze byto petno muzyki! Jezeli
ktos grajac pasaze na decrescendo robi to
z najwieksza precyzjg i starannoscia, scho-
dzac do piano pianissimo, po prostu jest
wspaniatym artysta!

Ciekawie zaprezentowata sie takze Eva
Rabchevska z Ukrainy, ktéra w ogolnej ocenie
wypadta pozytywnie, chciatoby sie jednak
bardziej intensywnego brzmienia, wiekszego
wolumenu. Pani Evo, prosze nie bac sie wia-
snego smyczka, a bedzie naprawde wspaniale!

Szkoda, ze nie poszto lepiej Weronice
Dziadek, chyba zwyciezyta nad nig trema, kto-
ra skutecznie psuta intonacje — btedéw z nig
zwigzanych byto zdecydowanie za duzo. m
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POCZET SKRZYPKOW WEDtUG DOROTY JUSZCZYK

Najwigksi, najwubitniejsi, najlepsi [/

zterdziescioro skrzypkow z catego
C Swiata bierze udziat w XV Miedzynaro-

dowym Konkursie Skrzypcowym im.
Henryka Wieniawskiego w Poznaniu. Zgtosito
sie piec razy tyle. Dlaczego mtodzi artysci chcg
uczestniczy¢ w konkursach? Dla stawy, dla pie-
niedzy, z mitosci do muzyki? Bo potrafig pieknie
grac i chcg, by ich stuchano i uwazano za naj-
wiekszych, najlepszych? Ale c6z to znaczy: naj-
wiekszy, najlepszy skrzypek? Czy wystarczy by¢
dobrym artystg, czy trzeba by¢ juz czarodziejem?
Swiat od wiekow zna dziesiatki takich. Poczynajac
od bezdyskusyjnie najwiekszego, dotad niepo-

REKLAMA

Aby skutecznie

konanego Genuenczyka Niccolo Paganiniego
(1782-1840). Nie ma nagran, totez nikt dzisiaj
nie wie, jak naprawde grat, ale swiadkowie tam-
tej epoki zapewniajg, ze genialnie. | nawet wie-
dza dlaczego. Otéz miat inng budowe ciata,
dzieki ktérej mogt lepiej utozy¢ skrzypce, jakos
po swojemu je stroit, miat nienaturalnie dtugie
palce i inaczej prowadzit smyczek. Jednak co
najwazniejsze, Niccolo Paganini miat konszach-
ty z diabtem. Wiec to wyjasnia wszystko.
Zatem warto wspomnie¢, ze ten skrzypek
wszech czasow nade wszystko byt ogromnie
utalentowany, a na swoj sukces od dziecinstwa

ksztattowac lepsze jutro, -

potrzebujemy trwatych
i solidnych fundamentéw.

Fundacja PGNiG k

adami, Fundacja PGNIG prowadzi dziatalnos

hi h,

rozgrzewamypolskieserca.pl
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bardzo ciezko pracowat. Przez despotyczne-
go ojca biciem byt przymuszany do wielogo-
dzinnych ¢wiczen i zarabiania pieniedzy.
Wiasciwie cate zycie byt samotny, czesto
wysmiewany, o mato pociggajacej aparycji:
wysoki, chudy, brzydki z wiecznie potarga-
nymi wtosami. W dziecinstwie o maty wios
zostatby zywcem pochowany. Miat sktonno-
sci do hazardu i hulanek. Nie byt szczesliwym
cztowiekiem, u schytku zycia ciezko chory,
nie mogt nawet méwic, a na granie brakowa-
fo sit. Opiekowat sie nim jedyny syn, ktory po
jego smierci w Nicei potrzebowat trzydzie-
stu szesciu lat, aby zapewnic ojcu spokojny
spoczynek i jego prochy ztozy¢ w koncu na
cmentarzu w Parmie. Kilka razy trumne
przenoszono. Niccold Paganini to rowniez
mistrz gry na gitarze i wiolonczeli. Tworca
urzekajacych koncertow i 24 Kapryséw. Na
koncertach wykonywat wytgcznie wiasne
utwory, czasami doprowadzajac publicz-
nos¢ do zbiorowej histerii. Zreformowat
technike gry na skrzypcach, wprowadzit
,chwyt Paganiniego”.. czy ktos w ogodle
magt sie z nim réwnac?

Oto6z tak! Co najmniej kilku skrzypkow.
Nasz polski Karol Lipifiski (1790-1861). Takze
wirtuoz skrzypiec, takze porywajacy publicznosc¢
Europy, a poza tym dyrygent, kompozytor
i wspaniaty pedagog. Panowie sie znali, nawet
razem wystepowali, a w 1829 roku, podczas
pobytu Paganiniego w Polsce, cata Warsza-
wa emocjonowata sie , pojedynkiem” miedzy
nimi. Pojedynkiem na smyczki oczywiscie.
Sprawa nie zostata definitywnie rozstrzy-
gnieta, zas wioski Maestro zapytany o to,
kto wedtug niego jest pierwszym skrzyp-
kiem na Swiecie, odpowiedziat skromnie:
,Nie wiem kto jest pierwszy, ale Lipinski ma
na pewno drugie miejsce”. m



Przestuchania poranne rozpoczynaja sie o godzinie dziesigtej, zas popotudniowe o szesnastej.
Kto sie spozni — do auli nie wejdzie, musi poczekac do przerwy. Dopilnuje tego Kazimierz Hernes.
Ma duzg wprawe w przestrzeganiu porzadku.

DOROTA JUSZCZYK

O

melomani prébujg go przechytrzyc¢ i jak tylko
sie odwrdci tapig za klamke. Ale pan Kazimierz
sie nie daje: - Ja nawet jednego dyrektora nie

d lat dba, zeby nie zaktdcac spokoju
miodym artystom. Ale - jak méwi -
ludzie sg rozni i nawet najwieksi

wpuscitem, chociaz strasznie sie domagat
i byt okropnie wazny.

Nazwiska pan Kazimierz nie zdradzi.
Trudno tez dostac sie za kulisy, cho¢ wielu
chetnie by popatrzyto na mtodych skrzypkéw
,»na pie¢ minut przed”. Tam ich spokoju pilnuja
Katarzyna Liszkowska i Monika Kusz wraz
z liczng ekipa spedjalistyczna, a wiec ratownikiem,
ktdry w razie czego ocuci (nie byto jeszcze
potrzeby), lutnikiem, gotowym w kazdej

T

chwili podreperowac skrzypce, ktére zanie-
mogty (byta taka potrzeba), stroicielem for-
tepianu, dbajacym caly czas o czysty dzwiek
instrumentu. Jest tez pani z telewizji, ktora
przypudruje buzie, aby jeszcze lepiej wygla-
dac. Jest rozpiska, kazdy wie co ma robi¢. Mo-
nika Kusz zaprzecza, by byto to najbardziej
nerwowe miejsce konkursu. Raczej najgoret-
sze. Stad skrzypkowie wyruszajg na estrade.
Czasami sie przezegnaja, niektorzy skaczg albo
stukajg w podtoge lub patrza w sufit. Spraw-
dzajg czy jest chusteczka. Uciekajg od kamer
telewizyjnych, ktére nieustannie ich Sledza.
Nie chcg kawy ani herbaty, najwyzej tylko
troszke wody. Monika Kusz nieba by im przy-
chylita, a oni s3 tacy niektopotliwi i karni.
- Cztowiek chciatby im cos$ da¢, pomdc, a oni

TRUDNO TEZ

DOSTAC SIE

ZA KULISY, CHOG
WIELU CHETNIE
BY POPATRZYtO

NA MtODYCH
SKRZYPKOW
,»,NA PIEC MINUT
PRZED”

niczego nie potrzebuja - ubolewa. Wiec stara-
ja sie, by zapewnic im chociaz troche spokoju.
Niektérzy przychodza z mamami. Przede
wszystkim Azjatki, no ale wsrdd nich sg jeszcze
prawie dzieci. Mamy wszystko sprawdza,
przytuly, pocieszg i biegng do auli, by zdazy¢
wejsc jeszcze na brawach. Inaczej pan Kazimierz
nie przepusci.

Zaden uczestnik konkursu nie spdznit sie
na przestuchanie. Ale na proby akustyczne -
tak. Trudno sie dziwi¢. Odbywaja sie one poz-
nym wieczorem, po przestuchaniach, kiedy
gtowne wejscie do filharmonii jest juz za-
mkniete i mtodzi artysci gubig sie w labiryncie
korytarzy uniwersyteckiego gmaszyska. - Ale
w koncu zawsze ich odnajdujemy - Smieje sie
Monika Kusz. m

13. Migdzynarodowy Konkurs Skrzypcowy im. Henryka Wieniawskiego jest wspdtorganizowany z Instytutem Muzyki i Tadca ze $rodkdw Ministerstwa Kultury i Dziedzictwa Narodowego.
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WS5rdd uczestnikow tegorocznego
Miedzynarodowego Konkursu
Skrzypcowego im. Henryka
Wieniawskiego s3 tacy, ktorzy
postanowili wystartowac drugi
raz. To Maciej Burdzy, Celina
Kotz i Maria Wioszczowska.

MAREK ZARADNIAK

aciej Burdzy piec lat temu byt jeszcze
M studentem Uniwersytetu Muzycz-
nego im. Fryderyka Chopina
w Warszawie w klasie profesor Julii Jakimowicz-
-Jakowicz. Doszedt do Il etapu. Teraz jest nie

tylko absolwentem warszawskiej uczelni, ale
takze ma za sobga studia w Royal Academy

Dodajemy
energii
klasyce

Enea zaprasza na

15. Miedzynarodowy
Konkurs Skrzypcowy

im. Henryka Wieniawskiego

Oni graja

O az
rugi

REKLAMA
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Poznan, 8-23 pazdziernika 2016 r.

enea.pl

Maria Wtoszczowska

of Music w Londynie w klasie profesora
Levona Chilingiriana.

Swoja gre doskonalit rowniez m.in. u Ma-
xima Vengerova, Barttomieja Niziota, Thoma-
sa Brandisa i Gy6rgy Pauka.

Do tej pory skrzypek ma w dorobku m.in.
D'Addario String Prize podczas North London
Festival oraz nagrode za najlepszy recital
smyczkowy w Royal Academy of Music
w Londynie. W styczniu 2015 roku zadebiutowat
w Wigmore Hall z towarzyszeniem Sainsbury
Royal Academy Soloists. Wystepowat z recitala-
mi w Colston Hall w Bristolu i z orkiestrg Duke's

Celina Kotz

@ Archiwum TMiHW



Hall Krélewskiej Akademii Muzycznej. Jest
goscinnym koncertmistrzem orkiestr The
Arch Sinfonia i Eroica Ensemble. W 2013
roku wystapit z London Symphony Orche-
stra w Barbican Hall pod dyrekcja
Valery'ego Gergieva i Daniela Hardinga.

- Wiele sie nauczytem przez te 5 lat
i dlatego postanowitem zmierzy¢ sie z Kon-
kursem Wieniawskiego na nowo. Zobaczy¢
czy bedzie lepiej czy nie. A poza tym, tegorocz-
ny program jest swietny, niestandardowy.
Jest w nim duzo dobrej muzyki - twierdzi
Maciej Burdzy.

Pie¢ lat temu Celina Kotz byta 17-letnig
uczennicg Poznanskiej Ogdlnoksztatcacej
Szkoty Muzycznej Il stopnia im. Mieczystawa
Kartowicza. Doszta do Il etapu. Dzis jest stu-
dentka Akademii Muzycznejim. Ignacego Jana
Paderewskiego w Poznaniu w klasie profesora
Bartosza Bryty i mgra Jarostawa Nadrzyckiego.
Studiuje tez w Wiedniu w Universitat fir
Musik und darstellende Kunst w klasie profe-
sora Stefana Kamilarova.

Razem z wiolonczelisty Maciejem Kufa-
kowskim i pianista tukaszem Trepczyriskim
wspottworzy Trio im. Witkomirskich. - Decyzja
0 udziale w tegorocznym Konkursie Wie-
niawskiego nie do konica wynikneta tylko
z mojej woli. W ubiegtym roku wygratam IX
Ogdlnopolski Konkurs Skrzypcowy im.
Zdzistawa Jahnkego w Poznaniu, w ktorym
gtébwna nagroda byt udziat w Konkursie
Wieniawskiego bez preselekcji. Gtupia byta-
bym, gdybym z tej szansy nie skorzystata.
Pie¢ lat temu bytam jeszcze miodziutka i mia-
fam mate doswiadczenie jesli chodzi o udziat
w konkursach i koncertach. Tamten wystep
traktowatam jako zapoznanie sie z konkur-
sem. Owszem, zastanawiatam sie czy wezme
udziat w tym roku, ale sukces na Konkursie
Jahnkego przesadzit o wszystkim - mowi
Celina Kotz.

Maria Wtoszczowska piec lat temu do-
szta do Ill etapu i zajeta najwyzsza lokate
sposrdd polskich uczestnikow. Otrzymata
nagrode, o ktorej marzy wielu skrzypkdéw -
12 lekcji u Maxima Vengerova w Londynie,
a takze nagrode Akademii Muzycznej
w Poznaniu za najlepsze wykonanie kom-
pozycji Jana Sebastiana Bacha, nagrode
gubernatora dystryktu klubow Rotary Inter-
national dla najlepszego Polaka w konkursie
i jeszcze dwie inne nagrody pozaregulami-
nowe. Studiowata w Conservatoire Royale
w Brukseli u profesora Leonida Kerbela
i wRoyal Academy of London u Maxima
Vengerova i Ericha Gruenberga. Studia
ukonczyta z wyrdznieniem. Teraz moze
przekonac sie, na ile kolejne doswiadczenia,
szczegolnie te zdobyte podczas studiow
Londynie wzbogacity jej umiejetnosci. m
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CAPRICIOUS CAPRICES

Veriko Tchumburidze, an incredibly temperamental representative of Georgia/Turkey, presented a truly
devilish interpretation of Le Staccato.

JUST CROSS THE DOOR

The morning session was crowned by the performance of Luke Hsu.
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TERESA DOROZALA-BRODNIEWICZ

nd look who's talking about caprices
A again! Also known as capriccios, the
pieces come from  Henryk
Wieniawski's collection titled L’Ecole moderne
Op. 10, subtitled Etudes-Caprice, a significant
contribution to the world literature for violin.
The composer finished the work during one of
his frequent stays in Poznan. His capriccios, just
like Paganini's or Lipinski's pieces of the kind,
always constitute a great challenge for
violinists, being a touchstone of their technical
abilities. Not only does each of those études
expose a certain area of instrumental virtuosity,
but they all require rising high above the simple
craft to emphasize the beauty of melody with
impeccable intonation and noble harmonies.
With few exceptions, this edition’s competitors
seem to acquire the task-oriented approach to
their rendition. Concentrating mostly on
technique, they tend to forget how delightful,
though fiendish, a musical art it is. It may be
that caprices are so difficult to play because
they are just... capricious!
Works that enjoy considerable popularity
with the young violinists include La Cadenza
(No.7), Alla Saltarella(No. 5) and Prélude (No. 6).

ANDRZE) CHYLEWSKI

hen the early morning saw me
treading the streets of Poznan in
the drizzling rain, artistic elation

was the last thing on my mind. But it was
enough just to cross the door of the
University Auditorium and...

The third day of the first round
auditions again provoked reflection that
tend to transform into axioms relating to
music and beyond. Time! What an absolute
ruler! How demanding, cruel and ruthless
aruleritis.

For Veriko Tchumburidze, representati-
ve of Giorgia and Turkey, time appeared to
be arival in the exciting, seemingly frantic in-
terpretations of Beethoven, but particularly
in Wieniawski's Scherzo-Tarantella in G Mi-
nor. The ruthless ruler succumbed to the vio-
linist and did not dare steal the exquisite be-
auty of her cantilena. It also left untouched
the admirable dexterity of pianist Hanna
Holeksa, whose accompaniment perfectly
dovetailed with the soloist.

How marvellous it is then to tame the
untameable. Tchumburidze was not the only
time whisperer. Ryosuke Suho, a 21-year-old
Japanese, used it to organize narration, both
in beauteous Beethoven (refined sound!) and
lyrical Szymanowski. The greatest surprise



The Tuesday morning session featured the less
popular Le Staccato (No. 10) and the first
rendition of Chant de Bivouac (No. 8) during
this round by Japanese Ryosuke Suho who
opened the auditions today. While he did
manage to highlight the pertness of the
melody and the rhythmic pulse resembling the
Polish oberek dance, the positive impression
was somewhat spoilt by intonation problems.
The Prélude had its two interpretations this
morning. Contrary to the title, it is not a short
introduction to a larger whole, but an elaborate
poem literally larded with technical pitfalls. The
capriccio was flawlessly performed by Japanese
Yuna Toki, who aptly contrasted expression in
individual fragments of the piece. Jan Mazur,
a candidate from Poland, seemed to feel much
more comfortable in the majestic parts of the
Prélude than in the daring middle part. Veriko
Tchumburidze, an incredibly temperamental
representative of Georgia/Turkey, presented
atruly devilish interpretation of Le Staccato.
The capriccio is immensely complicated, which
makes it virtually impossible to perform it
perfectly. And it was with panache and
genuine relish that American Luke Hsu
performed the Alla Saltarella, a capriccio that
alludes to Italian dance. m

was, however, the pulses and temperament
in both pieces by Wieniawski, especially the
distinctly ,,Polish” polonaise.

The morning session was crowned by
the performance of Luke Hsu. For the 26-
year-old American born in Shanghai, time
served to create magnificent musical space
of his own, filling it with engagingly
constructed stories of lovingly perfected
sonoric details. By no means was it about
playing notes. It was about consistent
imbuing of each phrase with meaning and
unexpected reflection of impression.

His Beethoven was scintillating in
a classical style, but the style was “made by
Hsu”. Wieniawski's Capriccio was so enticing
and sublime that it almost seemed to defy
time. Intriguing was Ysaye's Sonata with its
playful palette of tone colours. And Wieniawski's
Fantasy on Themes from Gounod's Opera
“Faust”invited us to a graceful waltz.

Sometimes it is enough just to cross
the door. For some it will be a door to
a room. For the competition audience - to
the brightly illuminated auditorium. The
door that | find far more desirable is the
secret door leading to the unbridled
imagination of the talented violinists.
How | wish | could keep finding keys to
the door...m

AN OUT-OF-TUNE VIOLIN
SOUNDS BEAUTIFUL, TOO

ADAM OLAF GIBOWSKI

i

Robert taguniak from Poland.

he afternoon session of yesterday's
T auditions was commenced by

Robert taguniak from Poland,
whose recital was a strong opening
followed by a series of very interesting
performances by other candidates.

The 19-year-old Pole, who has just
begun his studies under Professor
Gidaszewska at the Academy of Music in
to6dz, is one of the greatest discoveries of
the 15t Wieniawski Competition. Full of
freshness and youthful charm, he boasts
high musical intelligence that is rather rare
among his peers. It does bode well for the
future. His playing is marked by meticulous
articulation that was delightfully present in
each piece. It revealed with exceptional
might in Wieniawski's Capriccio Op. 2 and
Variations on an Original Theme, featuring
very well rendered passages and
impressive crescendos. Besides, taguniak
can feel the style of Wieniawski's music
superbly and presents it with natural
finesse and ease. Noteworthy is also his
good understanding of timing in music: he
does not rush but devotes to building
resplendent phrases. His refined sound is
bright and vivid, and the volume is always
adjusted accordingly and never overused.
All these elements translate into a very
favourable impression. Not to mention
perfect communication between the
violinist and pianist Hanna Holeksa, who
never restricts herself to mere
accompaniment, but always displays

exquisite musicianship. There is nothing
left to do but applaud, keep one'’s fingers
crossed for the young Pole in the
upcoming rounds and watch his career for
which there are real prospects. His
performance only confirmed my belief that
Polish representation at this competition is
very strong.

However, the greatest heroine of the
afternoon session was Amalia Hall. What
originality! The 27-year-old representative
of New Zealand is one of the older
participants and a very mature artist. While
playing Ysaye's Sonata No. 3 for Violin and
Piano in G Major Op. 27, she found her
violin getting out of tune. She might have
panicked but she did not. | would even say
that | am not interested in the slightest in the
imperfections resulting from that unfortunate
event because Hall's performance was still
abundant with music! Someone who plays
passages decrescendo and is precise enough
to go piano pianissimo is simply an
outstanding artist!

Interesting  performance of Eva
Rabchevska from Ukraine left a positive
impression, but one would expect more
intense tone and bigger volume. Eva,
please, do not be afraid of your bow, and
things will go fine!

It is a shame that Weronika Dziadek
did not do too well, probably owing of
stage fright that spoiled intonation:
there were far too many mistakes in that
respect.m
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Interview

Dorota Juszczyk talks to
Professor Peter Zazofsky

It's been thirty nine years since your last visit
to Poznan and...

And it feels great, as | recall memories of how
things were at that time. | had been travelling
across Europe for several weeks. After visiting
London, Salzburg and Vienna, | caught the
Express Chopin train to Poznan. It was supposed
to be my first stay in an Eastern European city.
| was really curious about your country. So as I was
getting off the train, | found myself surrounded
by a circle of young people, children actually, with
flowersin their hands. They gave me a cordial we-
Icome and explained that they were from the Pro
Sinfonika. | was so astonished and dumbfounded
that | guess | didn't even thank them. Let me do it
now. | would talk about that charming welcome
everywhere. Those young people would then ta-
ke a wonderful care of the competition partici-
pants. They would also sit on the auditorium to li-
sten to us. | have good memories of that time.

So does the audience. You were their
favourite.

Well, if you say so. It was the first
international competition in my life. An entirely
new experience. Emotionally | felt like a kid, so
| kept learning all the time. | was present at all
auditions of all rounds, | wanted to know how the
other played. | met so many wonderful people.
Ilearnt so much. And | used the experience
gained in Poznan at other competitions. One
must Use every opportunity to learn, you know.

And the other competitions included the in-
ternational one in Montreal which you won,
and the Queen Elisabeth Competition in
Brussels that brought you the second prize.
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When you start a career and no one
knows you, you have to show up here and
there. And | do enjoy playing, and competi-
tions are like concerts, recitals. You have the
audience, jurors listen to you but they don't
interrupt. And you feel additional emotions
connected with the inherent rivalry. | think
competitions are worth entering.

Professor, these days you are teaching in the
United States, at the Curtis Institute of Music
and Boston University. Are there any
students from Asia in your class?

Why don't you ask me whether | teach
any American students? We definitely get
much more students from Korea, China and
Taiwan than from the States.

I'm just wondering what an American
professor tells a student from China or Korea,
when they practise, for example, Henryk
Wieniawski's Polonaise?

Let me answer this way. | once had
a concert in Copenhagen. | was accompanied
by a Dutch orchestra conducted by a Chinese
to perform Scandinavian pieces. And it
worked perfectly. Do you know why?
Because we shared that common feeling. It
doesn’t matter what music we would listen
to at home, what was instilled in us. Music
evokes emotions that cross the borders, it
touches our hearts. Of course, | mean
beautiful music played beautifully.

The competition stage sometimes sees very
young people. They boast excellent

technique, they play beautifully, but do they

really understand what they play? Shouldn't
they grow a little more mature?

A lot depends on the teacher. They are the
ones to know how to direct a particular student
and when it's time to let them go and conquer
the world. | would rather argue in favour of
those young ones. Even if they don't fully
understand everything, but they still have this
something inside, that musical sense or
intuition, agreeable sound, they do contribute
some of that youthful freshness. And this is also
charming. The 1988 Queen Elisabeth
Competition in Brussels brought victory to a 17-
year-old Vadim Repin. | can assure you that he
did understand what he was playing, | was one
of the jurors. And there are countless similar
examples, including this competition.

Teachers have done their job, and now it's
time for the jurors to spot that charming
freshness. Well, Professor, welcome at the
Wieniawski Competition, and welcome back
to Poland.

But, Madam, I've been very much
interested in Poland over the years. | ‘ve been
following the news. | knew who Lech Watesa
was, | knew about the strikes and the
Solidarity movement, | heard about the
martial law. And | remember that in 1982 | had
a concert in Baltimore, and then | rushed to
New York to catch a Concorde so that | could
make it to Europe in two hours, it was
fantastic, and perform at the Munich concert
given by the world artists for their Polish
fellows. It was February 1982. | guess it's
because of that Wieniawski that | have felt
attached to your country.m
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Skrzypce w zbiorach polskich
The Violin in Polish Collections

www.skrzypce.instrumenty.edu.pl
www.violin.instruments.edu.pl

Najwieksza cyfrowa kolekcja instrumentow The biggest digital database of musical instruments
muzycznych w Polsce in Poland
Skrzypce z wiodacych kolekcji; skrzypce Violins held in leading collections; made by

zwyciezcow konkursow lutniczych i wykonawczych  prize-winning luthiers; owned by champion violinists
Unikatowe zdjecia, opisy i materialy audiowizualne Unique photographs, decriptions, recordings and videos

Blog Ablog to follow
Materialy w jezyku polskim i angielskim Content in both Polish and English
Zaktadka ,Edukacja” Educational resources
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N PRZEStUCHANIA. DZISIAJ GRAJA:

Bomsori Kim

Korea Potudniowa

ur. 13.12.1989

Pianistka: Hanna Holeksa
Program

L. van Beethoven: VIIl Sonata na
skrzypce i fortepian G-dur op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 7 op. 10
,La Cadenza”

H. Wieniawski: Polonez D-dur op. 4
E. Ysaye: lll Sonata na skrzypce solo
d-mollop. 27 ,,Ballada”

K. Szymanowski: Zrddfo Aretuzy

z cyklu Mity op. 30

Vera Lopatina

Rosja

ur. 27.08.1989

Pianistka: Olga Kirpicheva
Program

L. van Beethoven: V Sonata

na skrzypce i fortepian F-dur op. 24
H. Wieniawski: Kaprys nr 5 op. 10
,Alla Saltarella”

H. Wieniawski: Polonez D-dur op. 4
E. Ysaye: lll Sonata na skrzypce solo
d-moll op. 27 ,,Ballada”

K. Szymanowski: Romans D-dur
op. 23

Haruka Nagao

Japonia

ur. 12.05.1989

Pianistka: Hanna Holeksa
Program

L. van Beethoven: VIIl Sonata na
skrzypce i fortepian G-dur op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 1 op. 10
,La Sautillé”

H. Wieniawski: Scherzo-Tarantella
g-mollop. 16

E. Ysaye: VI Sonata na skrzypce solo
E-dur op. 27

K. Szymanowski: Zrédto Aretuzy
z cyklu Mity op. 30

Japonia

ur. 8.11.1996

Pianista: Michat Francuz
Program

L. van Beethoven: VIl Sonata na
skrzypce i fortepian G-dur op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 5 op. 10
,Alla Saltarella”

H. Wieniawski: Wariacje na temat
wtasny op. 15

E. Ysaye: lll Sonata na skrzypce solo
d-moll op. 27 ,Ballada”

K. Szymanowski: Zrédfo Aretuzy
z cyklu Mity op. 30

Maria Wioszczowska
Polska

ur. 18.08.1991

Pianistka: Sophia Rahman
Program

L. van Beethoven: X Sonata

na skrzypce i fortepian G-dur op. 96
H. Wieniawski: Kaprys nr 5 op. 10
,Alla Saltarella”

H. Wieniawski: Scherzo-Tarantella
g-mollop. 16

E. Ysaye: lll Sonata na skrzypce solo
d-mollop. 27 ,,Ballada”

K. Szymanowski: Narcyz z cyklu
Mity op. 30

Yukino Nakamura
Japonia

ur. 2.10.1995

Pianista: Michat Francuz

Program

L. van Beethoven: VIl Sonata na
skrzypce i fortepian c-moll op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 5 op. 10
JAlla Saltarella”

H. Wieniawski: Fantazja na tematy
z opery ,,Faust” Ch. Gounoda op. 20
E. Ysaye: VI Sonata na skrzypce solo
E-durop. 27

K. Szymanowski: Romans D-dur
op.23

Seiji Okamoto

Japonia

ur. 21.06.1994

Pianista: Michat Francuz

Program

L. van Beethoven: VIl Sonata na
skrzypce i fortepian c-moll op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 4 op. 10
,Le Staccato”

H. Wieniawski: Polonez D-dur op. 4
E. Ysaye: lll Sonata na skrzypce solo
d-moll op. 27 ,Ballada”

K. Szymanowski: Zrédto Aretuzy

z cyklu Mity op. 30

Godzina 0"
pierwszego
etapu

Dzisiaj okoto

godziny 21.00

w Auli Uniwersyteckiej
odbedzie sie konferencja
prasowa z udziatem jury,
podczas ktorej poznamy
wyniki | etapu

XV Miedzynarodowego
Konkursu Skrzypcowego
im. Henryka
Wieniawskiego.

Semion Gurevich

Rosja

ur. 14.07.1990

Pianista: Michat Francuz

Program

L. van Beethoven: VIl Sonata na
skrzypce i fortepian c-moll op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 7 op. 10
,La Cadenza”

H. Wieniawski: Fantazja na tematy
z opery ,,Faust” Ch. Gounoda op. 20
E. Ysaye: lll Sonata na skrzypce solo
d-moll op. 27 ,Ballada”

K. Szymanowski: Narcyz z cyklu Mity
op. 30

KONKURS WIENIAWSKIEGO W CODZIEN

You[[lll /wieniawskiHenryk

n HenrykWieniawski

Anna Orlik

Polska

ur. 19.04.1988

Pianista: Michat Francuz

Program

L. van Beethoven: VIIl Sonata na
skrzypce i fortepian G-dur op. 30
H. Wieniawski: Kaprys nr 8 op. 10
,Le Chant du Bivouac”

H. Wieniawski: Polonez D-dur op. 4
E. Ysaye: VI Sonata na skrzypce solo
E-durop. 27

K. Szymanowski: Romans D-dur
op.23

'NE GAZECIE KONKURSOWEJ

Iﬁjl @wieniawskicompetition

@HWieniawski



